
Cena 15 Opłata pocztowa uISz.:zona ryczałteRi W'aga · 
każdego pecłpitu 

im. 

rv .. ł 

Za niespełna. miesiqc do d~·zwi. kt;,żde 
go mieszkania Polski zapuka przed'sla-
1cici.el Polskiego Komitetu Obro!U:~"'' 
Poirnju. W dniu 17 maja jok Polska &fa 
!IJ i s=eroka rozpocznie się Narod01A-')' 
Ple1'ircyt Polcoju. 
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ROK Vl. 

Jak donosiliśmy, dnia 17 bm. odby
ła się w sali R>ldy Państwa uroczy
stość odznaczenia osób szczególnie 
zasłużonych w organitacji II Swia
towego Kongresu Obrońców Pokoju, 
Na zdjęciU: min. Rapaeki dekoruje 
Krzyżem Ofkersldm Orderu Odro
dzeni~ Polslii inż. Wacława Gaw
rońskieso. Foto - CAF 

Obchód 
urodzin Prezydenta RP 

w Ber\inie 
BERLIN. - W Berlinie odbyło 

się rz:ebrawie rz oka.zji 59 rocznicy u
rodZ'in Prezydenta RP Bolesława 
Bieruta. Pr1Zernówtlenie okoJicznoś
<:i.owe wygłosił szef urzędu informa
cji NRD prof. Gerha1·d Elsler. 

Naród niemiecki - powiedział m. 
in. mówca - powinien w dniu rocz
nicy urod-.iin Prez~·den\a Polski Lu
dowej uświadomić sobie szczególnie 
jasno, że prz;vjaźń polsko - niemiec· 
ka jest sprawą, od której zależy byt 
narodu niemieckiego, Obowiązkiem 
Niemców jest stałe '"'-zmacnianle 
przyjaźni z na.rodem polskim, stano
wiącej - jale oświadczył Prezydent 
Bierut - mur, o który rozbiją so
bie głowy _ imperialiści am~ryka1i
sk1;1 - angielscy. 

Licznie rzgromadzeni uczestnicy 
zebrania ize wszystkich sektorów 
Berlina przyjęli oświadczenie prof. 
Eislera długo niemilknącymi okla
skam.i, w:znosząc okrzyki na l7.eść 
Prezydenta Bolesława Bieruta. 

Chiński ryż 
dla głodujący~h Indii 

PEKIN_ - Agencria Nowych Chin 
donosi. ż.e - do Madrasu pirzybył z 
Chin trzeci transport ryżu - 9.200 
ton. W ten sposób Indie o·trzymały 
ogółem od ChiI'iskiej Republiki Lu
dowej 22.300 ton ryżu. Ryż chiński 
kieruje się do Delhi i do prow1i:ncji 
Bihar, Assam. Madras, jak równi.ei 
do księstwa Hajdarabad. Jak wia
domo, w prowincjach tych panuje 
głód. 

T 
Nota Rządu RP 

do St. Zjednoczonych 

PIĄTEK 

AbY :•h111ecznie walczyć o pol<ój. trz• 
b(! ll;iFĆ Śu•iadomoŚĆ dr-ogi watki i IDO' 

tod 1rnlhi. Jr dniach wielkiego plebisc;' 
trl lwżd1' Paid• musi u§wiadomić sobie 
znac=enie IP.i akcji, musi uśwurdomić so 
bie wagę, juhq posiada złożenie JJ\zez 
niego 1wdpi0u. Co i.odpisuję? Dlarcego 
podpisuję? j()Jkie .znaczenie ma~i~j , pod 
pis? Jakie z11aczellii'e ma po'iJ!Pj~ „ setek 
niili.onó.w ludzi na śwt1rie·? Na te m;.,ta 
nia musi sobie odpowiedzieć k<tżiIY' f!!ó. 
lak. 

Apel o Pakt P<ikoju - to żqrlanic po 
stawi.one pr.zez narody rządom wielkich 
mocarstw, by zł;ożyl~ swój · podpis P,od 

1 aktem, zobowiązującym. je .do p~owa€lze 
1

1 

po•o;ową· UJ§pólpracę narodóa; ~:e~~Z~~~~°'~~j:U.:i 
C . • d k • • h I /S B 11, wspolpracy mil!dz.y r.aroilana.. 

O Ozllacza]ą ys rym1nac.1e WO ee M li ato·ry _Dla każdego ja-sn_rm.~st. Żi? P!1f1Pisa-
·' nie przez rządy unę"fkUJh mocarst~, po 

WARSZA w A. Dnia 18 bm. Ministerstwo S~raw Zagranicz- ko jas~~a.~e po~wałceni,e zasady noszqcych główną od~iedzi.a!t1dec za 
· z· dn h A p ' W • wolnosc!l zegilug1, sP&eczne z m- utrzymanie pokaju, Paktu Poko-ju,.~ . 'e 

nych. przesłało dv ai:nba.:ady, ~ta now Je -0c;zonyc · • w a;r sadaimi prawa. międzynaa-odowego dnokrotniie jiiż pro.poni<nvanego 
szaw1e notę, następuJąCeJ tresc1: . i pokojowej wspólpra;ey między· Związek Radziecki miałto9y o~b 

Ministerstwo Spraw Zagranicznych w związku z notą amba- narodo.wej znaczenie dla iu~enia pokt>ju.· 
sady z dma 2 kwietnia 1951 r., która stanowić miała o_dpowi_e dź • Sprawa zoswla posUJWiona jai 

t Rząd Stanów Zjednocrronych.itwJer- „ · 
na notę Rządu Polskiego z dnia 19 marca 1951 r. pragme s wier- dz.i, że ta decy.zj,a mr,ządu miia<&ta ~zqd, -~tóry i~totni~ pr~~}e l?i!!f..il~· •. · 
dzić, c.:> następuje: Nowy Jmk miał·a ehaJMkter wyłą- zy swo1 podpis pdd-I!«Ht'em:.;W:akJ.7r~ t 

czn:ie mieJ·scowy i że mąd Stialilów rząd, który odmówi pr.zys~ia '~'.Ra 
Notą swoją z dnia 19 marca 1951 Ponieważ pra.k,tycm:ie omi.acxa . . . ktu Pokoju, da tym S6m)mi ~ 

r. R"?.ąd Polski domagał się jak na.i- to 1.miemożliwienie MS. „Batory" Zijednocrz:onych 'f jej powrllJ.ęOJ.u me swych agresywnyc!h ceMw. 
· · k ·o J. bm.ił udziału. szybszego uchylenia stosowanych dalszego upra.w1an1a po OJ we Miliony podpisó.w, które złoiom1 "°" 

od dłużsrzego czasu przez wladze a- żieglugi na linii Gdynia - No- Wydając zarządzenie,• o którym sianą w Polsce wykażą., ie 1WT01l nasz, 
rnerykańskie wobec MS. „Bato.ry" wy Jork, Rząd Polski potrakto- mowa, rz1a~zą<l miiais'.lla Nowy, ~o~k podobnie jaJk inne l_lar~dy, nie c1!fi!.,._1iJW 
praktyk dysforyminacyjn1ych oraz wać m11si zarządzenie takie jako działał _Illle ty'J.iko Jiaiko włl:~SCJ.c:iel j ny i w pełni ~Q<Piera '-ole~;,fft'Ji~ 
zabe0piecz:enia sfa:tJkowii temu prnw wyraz poli'tyki dyskrymin.aicji, ja- przys1taim, ale pTzede wse.ystkim Jia.- f:ządu. 
do da,lszego za,w1ja.ma do portu w ko organ władrzy i dlatego odpowie-

Nowym .Jorku. Rząd StalilÓW Zjed- Budown1·czow1·e dzlialność rz<a wsrzelkie jego &iia.il:anie 
noczonych no1tą swoją wyikaZiał raz ,na pła1szcrzyźnie międ,;ynairodowej w VIII 
jeszcze, jak obce są mu interesy po- spadać musi i spada na rząd Sta-
kojowej współpracy międrzyna.rodo- Nowej' Huty nów Zjednocrzonych. Wyndk:a to wy-

• 
rctzntcę 

wej i jak wielka przepaść dzieli je- • raźnie z a11tyilmłu I/J:O ilrnnstytuc,ji 
go słowa od czynów. • przoduią stanów Zjednoooonyoh. 

R.ząd Polski stwierdrza, 1.e w rzwią-
zku z pismem okólnym, wydanym 
pm.erz. depada>ment marynarki i lot
nictwa mi.a1,s;t'a Nowy Jork dnia 1 
ma.rea 1951 r., komi.sam ma!l"yna•rki i 
lotni'ctwa oświadC!Z.yl of:icj.aln.ie, ie 
miasto N.owy JoTk nie zgodzi s<ię w 
przyszłości na· zatwierdzenie umowy 
o korzystaniu z przystaru dla lVIS. 
.. Batory" z uwagi na rzeko-me wzglę
dy bezpieC!z.eństwa, które czynią sta
tek ten w Nowym Jorku niepożąda-
nym. 

NOW A HUTA. Budowniczowie Rzad Polski ma pełne pmwo o-
barc;yć rza.d Sfonów Zjednocz-0-socjalistycznego miasta - Nowej 

Huty wspaniałymi sukcesami wy· nych odpowiedlZ'ialnościią za ostatn:ią 
sunęli się na jedno z pierwszych decyzję władz nowojorskich tym 
miejsc wśród realizatoró~ Czy· bardrz.iej, że Illie jesit ona zjawiskiem 
·nu 1-Majowego. W pełni wyko- izolowanym, Jecrz stanowi d1ailszy 
na.Jo Już swoje zobowiązania po- przejaw b1'Utalnei, a1ntY1Pokojowe'i i 
nad 40 brygatl młodzieżowych, notoryc.zn'ie antyipoiskiej tpraktyki 
uzyskując pół mi\i()lna złotych dyskryrninacyijneij, stosowanej rów-
oszczfdności. 
Przodująca brygada młQdz,je- I nież wobec polskiej linii Ż€g1ugowej 

żowa Sendora wykonała swoje od draższego W'3SU. 

czyła jednocześnie realizację rocz gracyjne pl'll.esłuchaly 7 maa:y.narzy 

OBRADY 
zobowiązanie do 18 bm. i zakoń- ,- Już w styczniu 1948 r. wlad."7.e imi-

nego planu produkcji. 
1
.________________ (Dalszy ciąg na str. 2-ej). 

konferencji pary~kiej 
P ARYZ. - Nta środowym posie

dzeniu ziastępców ministrów spraw 
zagraniozmych czterech mooa,rstw, 
odbytym pod p.rzewodni'Otwem Jes
supa, omawiano w dalsrziym ciągu 

nowy ;pro·jekt porządlm drlieil!Il.ego, 
!Ogłoszony we wtore}{ przez delega
cję trzech mooa!l"stw rzoachodinich. 

Jako pierw~y zabrał głos Gromy
ko, który nawią'Z.ał do odpoWliedzi, 
jakich udzieliły poprzedniego dnia 
delegacje crnchodinie na pytnmie. de
leg,aoji radll1i.eck.iej w zwiąelku z no-I 
wą pro:i;)ozycją traeoh mocarsitiw. 

I 

pow«ani·a w qekie 
warszawsłaitn 

W,ARJSZA W A. - Dnia 19 bm. w 
VIU rocznicę powsrama w getpie 
waa:seiawskim ludność Stolicy oddała 
hołd pamięei. poległych bo}own:tków 
żydowskich, skł1adia@•ąc wieńce u stqp 
pqmniika Bohateró,v Getta pmy Ul. 
Zamenhof;lia. 

!Przy ipomn~u wartę hortorową w.
cilągnęli żołnieme Wojistk<a Polskiego. 

Na placu przed pomnik/iem ize
brały się poczty sztandarowe d. dele
gacje P.ZPR. organdzao.ii poHtyoz. 
nych, Zwiąeiku Bo}owników o Wol
ność i Demokrację orarz; organft.zacji 
społeaz.nyoh i zawodowych. 

Podpisanie układu 
o „superkartelu" 
euro pejs kim 

PARYŻ. - W druiu 18 bm. mini
strowie spraw zag<ra!lllioznych Fran
cji, Włoch, Niemiec zachodnich, Bel
gii, Holandii i Luksemburga podpi
s-alii układ w sprawie utworz~m:ia 
,,superka<rtelu · europej_skiego prze
mysłu węgilowego i sta•low-ego" na 
podistawle ~zw. !l)lanu Schumana. 

ProG,a ·donosi, że ' pod układem w 
sprawie ple.mu Schumana .jako pi'er
wszy rz.łożył swój '?Odpis Adenauer. 
W ten sposób podk<reślona zositŚła 
czołowa a·ola niemieckich military
stów, dz:i,ałających z ramienia mono
poli ameryk:ańskdch, w ol'gan'ie.owa
nym europejskim S'l.lpedre.rtelu. 

Gro.myiko oświadczył, że delega
cja radziecka nie może uznać za za· 
d-0walający żadnego porządku dzien
nego, który nie obejmowałby łiak 

waimych zagadnień, jak spra.wa pak
tu atlantyckiego oraz amerykańsk,icb 
baz wojennych w szeregu krajów 
Eur~y i Bliskiego Wschodu. 
Następne !PQSiedrren'le W%llacoono 

na 19 kwietnd•a. 

W Instytucie Astrofizyki w Pa
ryżu r-ozpoczęły się 10 kwietnia 
obrady zarządu Światowej Fede
racji Pracowników Nauki.. 

Wiedeń siedzibą Federacji 

Otwarcia obrad dokonał prof. 
J oliot-Curie. 

Z całego kraiu 
specjału ości, sala teatral 
na i kino, sala gim~wsty
czn.a i gier ~ sportowych 

I oraz basen kąpielowy, W 
ciągn tygotlnia do „Pał« 
cu Dziecka" będzie mogło 
uc;;;ęszczać około 12 tys. 
młodzie:iy :; Katowic 
r.o.bliskich miast. 

Na zdjęciu: siedza - Rimel 
(Brytania), Crowther (Bcytama), 
Joliot•Curie (Francja), Brian (Bry 
tania). Stoją: Occhialini (Wło
chy), Cosyns (Belgia), Rosenfeld 
(Brytania). 

1-majo e . ofędzie ŚFZZ 
wzywa robotników świata do wzmoż,enta walki o pok&; 

SUKCESY .MASZY
NISTóW Z GDA:śSKA 
GDAŃSK ~ Maszyniś 

ci parowozu PT 1-4 Ro
marwwsl<i, W ilhiski, lf/ u 
dnia k i Zieliński z paro 
u.·ozo1cni H' l'hmcrocłmciu 
::ren/ i zmool i długokresr,• 

u·e zwoivią::a11ie. pr:ejez 
dżuj11c bez generalnego 
reino11t11 parowo;;;11 -
141.102 hm. Przecięwy 
pr;;ebieg f.t'll'Olt'ozu na do 
bę wynosił 668 km. 

PROTESTY SPóL
DZIELCóW 

POLSKICH 
W AHSZAW A - Maso 

u.e zebrwia spółdzielców 
odbyły się w tych dniach: 
W Katowicach, Wrocfoiviu 
Kielcach, Olszlynie, Kali. 
azu, I>:.ępnie i dz.iesi<;!L· 
~ach 'innych miast i mia 

sieczek. W s~ed;;ie doma
gano się e1w~gic::11ie cof 
nięcia bezp1uw11ej 11cl11Hi 

ł> reakcyj11ef.{O kieroirnir. 
trca. 111.ięd:ynarodowego 
Zu:iązhu Spóldzielczego, 
które usiłuje pozbawić 
naszą -~vółdzielczµść 
pr;;edstai~icielstu:a w MZS 
i osłabić w ten sposób sl 
ły obozu. J10lcoju 1.c lej 
orga11i:acji. 

„P AŁA C DZIECKA" 
W KATOWICACH 
KATOWICE W 

dniu 22 lipca br. w Ka
towicach =ostanie otwar 
ty ,.Pałac Dziec/w", -.or· 
ganizowarry na wzór ra
dziechich .. Domów Pio· 
11iera". W obszemym 
kom ple ks ie 1.-ilhupiętro 
wych bud.rnków mieści 
się 70 pracuw11i rói;11ych 

NOWE SZKOŁY, 
śWIETLICE, BOISKA 

We wszystkich wojewó
dztwach dzięki zobouią 
zur1iom · 1 Majowym pow 
staną nowe szkoły, 11ou:e 
świedice, biblioteki, c:y 
telniJ itp. W jednyrn ty/ 
ko woj. ki:pkowskim du
tychczas ukoriczono budo 
wę nowych 11 szkół pod 
stawowych, wyremontou:a 
110 ponad 60 b1idy11lró11; 
s:kolnyclt, 26 domów kul 
tury i około 100 budyn
ków przez1111czonyd1 110 
świetlice, a calcże zbudo 
u:ano :: gó;-q 100 11owych 
boisk. sportowych. 

o czystość 
kulturę 

mieisca pracy 
WARSZAWA. _:. Centralna. Rada 

Związków Zaiwodowych wezwała 
zarządy główne związków zawodo
wych pracow. przem. chemicznego, 
hutniczego. metalowego, włókienni
czego, graficznego prasy i wydaw
nictw, spi>żywczego, "!Judowlanego, 
odzieżowego i skórzanego oraz zw. 
zaw. pracown~ów rolnictwa, do 
przeprowadzenia na terenie przemy
sła.wych za-kładów pracy w terminie 
od 15 kwietnia do 15 lipca br. akcji 
usprawnieni·a wentylacji ora.z akcji 
czystości i kultury miejsca pracy, 

WIEDEŃ. światowa Federacja Zwią·zków Zawodowych wydała z oka· 
zji święta 1 Maja or.ędzie do mas pracujących i org:mizacji z11'iązkowyclt 
całeg·o świata, w którym wzywa do wzmacniania jedności akcji, aby za
grodzić drogę nowej wojnie i zapewnić lepsze warunki pracy i życia lu• 
dziom pracy. 

Orędzie podkreśla, że w wyni1m I nia pÓdpisów pod apł!lem świat.owej 
przygotowań wojennych, pTowadzo- Rady Pokoju w sµrawie zawarcia 
nych przez imperialistów w pogoni za Paktu Pokoju między pięcioma wiel
super-zyskami, sytuacja mas pTacują kimi mocarstwami; wzywa do wałki 
cych w krajach kolonialnych i zależ- Ilrzedwko remilitaryzacji Niemiec i 
nych, pogarsza się z każdym dniem. Japonii; do ujęcia w swe rece spra-
Wyrażając swą braterską solidar- wy }lokoju; 

ność z masami riracującymi. śFZZ 
wzywa je do utworzenia zjednoczone 
go, szerokiego frontu, przy pomocy 
którego uda się osiągnąć realizację 
ich żywotnych postulatów. 

W zakończeniu śFZZ wzywa masy 
pracujące i 01·ganizacje zwiąvzkowe 
wszystkich krajów kapitalistycznych 
do rozszerzenia walki o swe socjalne 
i ekonomiczne po~tulaty; wzywa do 
demaswowania i izolowania agentów 
imperialistycznych - ro:i;bijaczy ru
chu robotnicze1rn: wzYwa do składa-

WIEDEN. Biuro Wykonawcze świa 
towej Federacji Związków 7,awodo
wych rożważyło na swej ostatniej se
sji sytuację, jaka wytworzyła się w 
wy11iku faszystowskiego zarządzenia, 
które zakazuje, by siedzibą śFZZ ł>ył 
Paryż. 

Sek.1·etariat śFZZ na swym posie
dzeniu w dniach 17 i 18 kwietnia hr. 
postanowił ohrać Wiedeń jako siecł.~i
bę światowej Federacj.i Zwil)·zk~~ 
wodowych. 
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1 kii. Nie waczy to bynajrru.1iej, że kie 

Usu.ni~my błędy i niedociągnięcia 

Pracownicy przemysłu 
w walce o realizacię d 11 k Pl 6 I cych jak ZPB w Andrychowie, rnwnktwo zakładu obowiązane jest za a ń , ro U . a nu - ełniego które produkują 81,7 proc. „pri- udzielić Panu urlo\l już \,\" trzyna:;-

lym miesiącu pracy. Skarga Pana na 
W dniac;h 18 i 19 kwietlllia br. odbyła się w Lodzi ogólnop0lska na 

rada przemysłu bawełnianego, na której dokol}ano krytycznej analizy 
pra.cy roku ubjegłego o.ra~ przedysln1towano czołowe zadania jakie 
•tawia przed zafogami i ]\ier0)\'nietwe1n fabryk drugi rok Planu 6·let... 
niego. 

Nara.da, w 1której udział wz;ięli przedstawiciele Partii, 1.wiązków 
zawoqowych, admłnlst.neji przmu.ysłowej oraz prżodowniey praey, wy
kazała szc11ery patriotyzm mu robQtniczych, które w oparciu o ruch 
współzawodnictwa pracy i wiełowa.r$Ztatowości przyczyniły sif do 
przedterminowego wykonania i;adań pierwszego rok'1 Planu 8-letinie
go. 

Jednakże obok tych mew,tpliwie ogroninych 11ukc~ów 7lanoto.wa
no na odcQiku przemysht baweliiiainego poważne niedociągni~ia, wy· 
rażająoe !iię ibyt małym wzro9tem wydaj.ności pracy, niezrozumieniem 
dla Mgadnień rentowtu:irśd zakładu o:raz niewy;r,y!!<kaniem wieJk\ch re
zerw produkcyjnych. USIUll.ięcie tych braków pę2r1voli na zrealizowanie 
zadań drugiego roku . Planu 6-let niego. 

my" są l zakłady ~ak ZPB w k. ·k d · ł ik niany w~półzawodn:idwu i w1e- ·1 ·ierowm a od zia u i klerowin a 
1 , . j Ozorkowie, czy ZPB w Czę.'ltv- personalnego jest bezpodstawna. Pi 
owarsztatowosci wc1az eszcze chowie, które poważnie obniżyły saliśmy już na tym miejscµ, że ter -

ruch ten otaczany jest .za małą jakość. miny udzielanych u1·lopów nii" moga 
opieką. W 1-szyni kwartale br. na qyć w kolizji z "żywotn;vmi inter()jja-
czterech krosnach pracuje jeszcze Wszystk0 to wpływ.a ujemnie mi zakładu pracy. W tym wlaśnie 
44,85 proc. tkaczy, zaś w przę- na kształtowanie się kosztów pro:- celu wy1.naczane ną ko1cjkl urlt;>po
dzaln:iach na dwóch i trzech strv- dukcji, na rentowno$ć .zakładów, we, które nle naruszając par7.ąclku i 
nach 65 proc. prządek. Trzeba, utrudniając w p(}ważnyrrt stopniu ciąłło8ci pracy, dilJI\ mOiność praco 
aby kierownictwo zakładowe, zadanie obniżki k06ztów wlas- wnlkom konyirtania we właściwym 
związki zawodowe ot-Oezyły tros- nych o 3,5 proc., co jak wiemy caalrie z Ut•łuimnego odpoczynku. 
ką przodowników pracy, aby po- jest jednym z naczelnych zadań "' * • 
pularyzvwa1y metode Kowalowa, drugiegv roku Planu 6-letniego. M. JtJREK.: - Jeżeli mąt Pai1i 
która pozwala robotnikom na Po bogatej dyskusji, w której z~tał llffl0ln1ony nie z własnej wi
opanowanie najwłąściwszych ru- udział wzięło kilkadziesiąt osób ny, lecz'na skutek decyzji powr.iętej 
chów przy pracy, na pwniesienie głos zabrał I sekretarz KŁ PZPR przez kierownictwo przedsiębiors-

twa w związku z koniecznością oJ;mi 
. . wydajności i ząrobków. ob Wo1as wskiizując na koniecz- zenia kontów własn.:<>ch - a jed•10 Na -n:-vlium staje sekretar"" or- robotmkow zbyt słaiby udział · " • ł""' „ ' . · To zagadnienie wiąże się nie- no.ść ściślejszego powtązama czoonie, przed upływem 2 tygodl'li 

ga:nizacji partyjnej w ZPB im. per~nelu . techmczne~o w reali- · rozerwalnie z sprawą niedosta- się kierownictwa zakładowegv z zainteresowany otrzyinał zillrudnle
Marchlewskiego ob. Tomą, zac~Q zadan P7odukcy?nych, _br8;k teczneg.:> wykonywania ba.z, które załogami, z robotnikami produk- nie w innym zaikłlid2lie J,Wacy - ina
Mówi wolno, prostymi słowami, tr~k1 o .wydaJn~ć, .med?ceniame na odcinku tkalni wzrosło cer cyjnymi, na konieczność wzmoże- Jeży mu się zasiłek rodzinny przed 
ale widać, iż nie może ukryć ra· waznośc1 _zagad~iema . Jednvoso- prawda z 84 proc. przeciętnej na n:ia wysiłków i zaostrzenia czuj- odPJ:acowaniern 3-ch miesięcy. Sta-
dości i dumy z „swojej" fabryki. bowego kierownictwa itp. 87 proc. przeciętnej, ale wciąż ności w naszej codziennej pracy, ~ow1s~o Kom. Prze~s. Rem. - Bud. 
No bo J'akz· ef Zakłady i'm Mar- C . b . . ł . . . d . . 1 d . t lk · d b d . .Jest niesłuszne, .....iyz stoi w sprzecz: 
hl ,„ · k , · ·k b zymze ow1em innym t urna- Jeszcze ~:ue sięga . wy a1nosc1 p a- g _yz y ? wte. y e ż1emy mv- r..ości z zarządze~em ministra Pra-

c ews,..iegv, tore w ro u u · czyc' fakt, z"e np. 76 nroc tkaczy F d b 1 d \ 1 I dt r i o "O 
Ill

·e ,.. n?w~neJ.. o o me wie e .o z~rr_ g i zw:yc1ęs rn 1. prze ~ m n "• cy. Rad:timy przedstawić sprawę 
nie .wykonały planu, które w ZPB im. Liebkpechta nie wyko biema )est na .xicmku Jakosc1 wykonac zadania drugie~o roku Związkowi Branżowemu. Oczekuje 
wykonywały planów miesięcz- nuje baz produ!cyjnych, że w tkalni. Obok zakładów przodują- Planu 6-letmego, (w) I mv dalszych wiadomości. 
nych także od pierwszych dni przem. bawełnianym nie z.JStał 
bieżącego roku teraz wyrabiają zrealizowany plan akumulacji N R d RP d USA 
plan w ponad 100 procentach. socjalistycznej w l-sz.vm kwarta- ofa ' zcc u . o 
Jak to się stało, że od pewnego le br., że ilość godzin postojo- . . 
czasu tkalnia tych zakładów wy- wych wynikłych z braktt dyscy-
rabia swój plan w 103 proc„ że pl1·ny pracy os1·ągnęła w ło'dzk1.ch (D 1 · l) I · b · · · d ..,. 1 · h d · "'" od · a szy Cl.Il~ ze str, ami~ zo ow1ą.z:a.ma młę ł';yna.„. zącyc z;asa prawa mięUłloynair o-
Oddział 1, który jeszcze w lutym zakładach przemysłu bawełni•me• i zabroniły im zejścia na ląd. St,a- dówe, n1irusa-jąe traktaty ł ido- wego, a w sizczególności ziasady wol-
.:>tsiągał dz~ledwieł 7_4 proc. łpla1n0u0 go aż 45,8 pi'oc.? tek był stale otace.any przee. policję sując politykę dyskl')lmlnacyjną. ności żeglugi i akcją swoją o.niemo-
eraz wy zw1gną s1e na ca e i poddawariy n.aijróżniejszym d~·s- Sam szen:ąc psychozę wojny i tHwlł dalsze kursowanie statku 

proc.? - Szkody jakie z tego pvwodu ktYmLnacjom. w. cui~ie rejsu 5 sier- będąc gorliwym wytwórcą. broni „Batory" na ł!ilJii Gdyni& - Nowy 
Zmienili się ludzie? Tkacze i wynikają dla kraju zilustruje pnia 1950 r. odbył·a się n~ st,atku atomowej, }lft .-ozorem szult-.iia Jork. W tym stanie rzeczy polska li-

prządki? Nie, załoga pozostała ta najlepiej fakt, iż wskutek nie~ czterogodz;iinna rnwizja, mające, rze- Jej na pokł~llli.e „Batoreio" ny- l1ia żeglug1)wa. 7.mwazona jest wyoo-
sama, ofiarna, pełna zapaiu· i zro- uzasadnionych postojów organi- komo na celu ,;poszukiwanie broni ka.nu;Je ste.~k. sł~y Poko.iowe.J feć sia.iek „Ba.tQrr' z tej lilinii. 
zumienia dla potrzeb kraju, ule- zacyjnych straciliśmy w okresie atomowej ii. ~nnych śro<ików sabota- żegludZe. Na slru<tek akqji rrz.ątlu Stanów 
gła zmianie tylko or,_ganizacja realfaacji Planu 3-letniego. kilka-- ~u'.'· To sam<;> mi·ało m_iejs~e 8 wrze- Nie w kabin11ch „Batorego", a.ni Zjedn<lal.Olly.ch Rząd Polski widzi 

P
racy w -fabryce. dziesiąt milionów metrów tkanin, ~~'a 19.50 r. ~ 10 pa.ździern:ika 1950 r. wśród ~łonków j~&o z;ałogi, gdtie &ię zmuszonym w ol;,n·oll!ię swojch 

O .1 . ł Rząd Sta1n6w Z1edinoczony<ih na- laik Rk•rZfltl11le arrnm•ykańscy urrtędni- slWWJny-Oh praw do podjęci1a wł>aści-przykład Zakł·ado'w Marchlew- wartości ponad 3 mi ionow z . w .I . . . . . , . rusri:ył K/ll["tę Org.ain1uwic.i1 Nłwodow cy , . .posruklwali" ukrytej broni a- wych kroków. W S1Zw.ególnośm, Rrz.ąd 
skiego powini~n - zmobiliz0wać nv-we] waluCle. Zjedn()CV,()tlych, a mian9wtlcie jej ar- t\l'IJlowe•j; ale w mi~h wilMlo- PO'lski nie Widzi mo:łiliwośct daJsze-
dyrekcje1 organizacje partyjne 1 Poważnym niedociągnięciem tykuł 55 p:rv.erŁ litn$J>ilrowanie oraz myoh nl\dowi Stenów 7Jedll«l!ZO- go kontynuowama dzliialialności 
rady zakładowe wszystkich fa-· jest brak opieki nad parkiem sankcjonowia:nie dyskryminacyjnej nych, na .ieao w~ym teryllorh1m, ' ~Siiębi.orstw!a „Airne!l'lioan Scantic 
bryk przemysłu bawełnianego, maszynowym. Przeciętna wydaj• akcji ?Ja~du miaM;.a, które będąc :majduJJł lfifl skłl\.dy n.iszcg;ycitjh1kie.1 Line" w Pol!l<!e z siedlllibą w Gdyni. 
powinien wskazać im, że to nie ność krosien wyniosła w lutym siedziibą tej ?rg-aniz~.cjj, Po_w_iinno bomby. Równocześnie Iłrząd Polski za~-

. przede wsrz.=tkim .....,..,.,i.,..ł!Ć o JeiJ ce Wobec stanowiska rr..ajęte·go P1"Ze1i': ga sobfo pxa:wo dochod:renia ~l-przyczyny obiektywne są powo- br. zaledwie 63,1 proc. teorety- . J~. ,.,~··· "' -

d 
. h · d · , l b k . d . . k lach 1 tadamech. rząd Si:anów ZjednQCT.Onych w kich $Zkód i s.trat, a dla Hnii żeglu-

em ic me octągruęc, a e ra czneJ wy a:1nos~i par u ~aszyno- Postępowanie BWoje rząd sta- 91>1-awie korzystacia prnez MS. .,B·a- gowej stra.t i u.flraoonych eysków, 
właściwej organi?:acji pracy, wego tkalru, zas w ZPB im. Har- nów Zjednoczonych usiłuje u•- tory" z portu w Nowym Jorku Rząd które w związku z wyoofuin.iem stat-
oderwanie się od załogi, niezro- nama wydajnvść krosien sięga sad.nić obecnym napi~m w Po151kii >vy,t'a.mt OS!Jry protest pl'Z.eciw ku {l, te,j llniii wynlikną. Rlząd Sta-
zumieme dla istotnych potrzeb zaledwie 52,4 proc. stosunkach mi~rodowyeh.

1 
dyskirymin.l'(\ji p<)l$ltiej \>and.Iliry. nów 7.j~nycih ponosi pełną 

zakładu, nied.:>stateczna opieka I Mimo ogromnych sukcesów ja- A przecież rzą.d Sianów 7Jedno· Rz.ąd St~ów Zjed<nOC'J';On~h ~o- odpowje<JeiaJność za swą aikoję dys-
nad szkoleniem i doszkalaniem kie zawdzięcza przemysł baweł- 07i0nych llMll •twan. to napi-:oie, pukił .&i~ jawnego pogwil~erua wią- krym:inacyjną i antypokojową. 

Codzienna nowelka. „Expressu" Leonid Lencz czy jesteście zadowolem z waszej ścioonej I pełnie Fiedotowa - tłumaczył gorąco 
gazetki1? Czy zaspokaja ona w pełni wa- Kvrn~l Alfredowicz. - A bez gazetki nie 

N ... lflll" ... s;r;e wymagania, waSlC smak ~tetyczny i dacie sobiie z nim rady. On ma nie gor-g I § ~c a e literacki? . sey, a często i lepszy towar od was. My 
- No, wiemy przecież, czego żądać od wiemy już o wszystkim. 

tki · · · T ł ś · g d~' - No tak„. - zamyślił si„ J'akoś Iwan Do kantoru wszedł Chromow, starszy gaze sc1enneJ. egv w a me, cze o v Pawłowicz. -. 
sprzedawca działu rybnego. maga się Partia: „Pisz prawdę, nie kłam, 

kryt k · .... · · i· · ze stano - A ni-e chcecie - to bez łaski! Zapro-- Proszą was do magazynu, Iwanie Pa- Y UJ "''wa::rci.e nie icząc się -· '-'~ 1 d · · ,,.,,, na braki pon.ujemy gazetkę Fiedutowowi. On chęt-włowiczu. Przyszli tam i· acyś dwa]· męz· - W1S"""='111 u zi, zwraca] uw....,,ę • 

, 

Iwan Pawłowicz Kuhkow, dyrektor 
wi'elkiego zakładu gastron<>micznego, sie
dział w ciasnym kantorze, który szumnie 
naz:vwał „gabine~m" i rozmawiał ' przez 
telefon z zarządzającym hurtowni.'. dost.ar-
czającej ryby dla zakładu. _ 

· kt · t sł g · " nie się na to zgodzi. · czyźni. Mówią: ,,DaJ"cie tu waszego dyrek- dopomagaJ temu, ary na o za u UJe • 
Choć b .ś · · t b rt · no- W tej chwili ror.zległ się dzwonek tele- \ tora, chcemy go uszczęśliwić. Mamy po- oso 1 cie Jes em ezpa YJnY, .r- f 

mysł". dzielam najzupełniej te zapattywam.ia. - onu. Kulikow podniósł słuchawkę. 
Trzymając słuchawkę aparatu przy 

uchu, z uprzejmym uśmiechem malują
cym się na jego pełnej twarzy, Kulikow 
sprawiał wrażenie człowieka zadowolone
go z siebie. Nawet w jego niskim głosie 
prżebijały jakieś nutka. słodyczy i łagod
nosci. Niezwykła dla dyrektora uprzej
mość spowvdowana była wiadomością, że 
do hurtowni nadszedł transport wędzo
nych węgorzy. 
Wędzony węgorz - to prawdziwy deli

kates, poszukiwany przez każdego zna;vcę 
dV'bre.i kuchni. Kulikow zaś ceruł spe
cjalnie dział rybny swojego zakładu i sta
rał się zawsze; aby był obfici-e zaopatrzo
ny. W tej chwili obawiał się, aby .dyrek
tor pobliskiego zakładu gastronom1cz!l-ego 
Fiedutow nie otrzymał też partii węgorzy 
- -a Kulikow nie był przyjacielem Fiedo
towa ... 

- Słuchajcie - mówił do zarządzają
cego hurtowni, - Fiedotow to t~lm czło
wiek, który się zawsze wszystkiego cze
pia. Jego nie zadvwoli śledź lub lesz.cz ... 
Trzeba by tń"U dawać czarnomorską mmo
gę, ,czy jakieś skumbrie ... A tak. Wasylu 
Kuzmiczu, właśrue minogę.„ Podobno 
otrzymaliście transport wędzonych węgo
rzy? Tak, wszyscy już I) tym mó~ą!..; 
Nie. nie od Fiedotowa„. Czy on b~. nu co~ 
powiedzial !... Słuchajcie... przyśhJCł~ m~ 
węgorze, dobrze, Wasylu Kuzrmczu.

1 Tak?... Będę oczekiwał waszego telefonu. 
Kulikow odłożył słuchawkę i przeobra-

7.ił się od razu w zwykł~go Iwana J'.awło
wic:za - człowi eka waznego, zna]ąceg<> 
!JWoją wartość mężczyznę. 

edzi ł I P ł · __: Słucham - powiedział - Wiem, Iwan Pawłowicz wzruszył z niedowue- odpowi. a wan aw ow1cz. 
N 1 Al 

. . wiem ... Tak. .. rozumiem ... Już tutaj ... 
rzaniem ramionami. - atura nie. e my mowrmy o sa;aele - Słuchajcie, Iwanie Pawłowiczu -

- Pomysł? Pomysłów mam sam dosyć. zewnętrznej waszej gazetki. Forma ma ciągnął dalej malarz - jeśli macie jakieś 
Ważniejsze, że nie ma węgvrzy. A co to za duże znaczenie i nie można jej oddmelić trudności," pJ.atnicz-e, my chętnie przyjmie-
jedni, kontrola jakaś, czy co? od treści-. my hvnorarium w naturze. Może tak 

- Chyba nie, Iwanie Paw'łowiczu! Jeśli - Tak jest. Mamy też swoich malarzy. wam będzie łatwiej ... kombinować.„ Ma-
przyjdzie kontroler, to w magazynie za- Piszemy i rysujemy jak umiell',}y najlepiej. cie ładną rybę _ może być ryba. Macie 
chowuje się cichutko, skromnie, jak sta- - Kornelu Alfredov.riczu, pokażcie - bakalie _ mogą być bakalie! 
ry sum - uśmiechnął Się przebiegle odezwał się Iliia Prokow do swvje'go to- _ Można i tak _ dziwnie jakoś za-
Chromow - a ci dwaj rzucają się, jak wa•rzysza. d ł k ""-' d kt M d · rga y ąC1iłl.1 ust yre ora. - iog~ ac 
młvde szczupaki. Wyjdziecie do nich? Poeta rozwinąwszy trzymany w ręku. rybę ... A właśnie dzwonił do mnie Fiedo-

- Nie. Przyślijcie ich tu, do gabinetu. wielki ·rulon papieru, rozłvżył go na biur- tow ... P.xiobno zdążyliście już być u nie-
Przybysze byli fircykowato ubrani, ku dyrektora. go? Wynosić mi się stąd, łobuziaki! Żeby 

mieli zmęczone, zniszczone twarze. Wyż- Przed oczyma Iwana Pawłowicza uka- nawet ślad tu po was nie zm:tał! 
szy, w zielonej czapce i kwiecistym sza- zała się niezwykle piękna ścienna gazet- Po wyjściu natrętów Kulik.:>w usiadł na 
li!ku odezwał się pierwszy. ka. Była pełna kolorów, r.vsunków, a z chwilę, ażeby ochłonąć i uspokoić się, a 

- Jestem Ilia Prokow, malarz. A oto boku miała nawet przyczepioną miniatu- p<>tem połączył się z zarządzającym hur
mój współpracownik, Kvrnel Kluw - _po- rową skrzynkę pocztową z napisem: towni. 
eta. Obaj pracowaliśmy kiedyś w dziale „Piszci-e do nas". - Wasylu Kuzrniczu, nie mogłem do
reklamowym - możeście o nas słyszeli? - Otóż i wasza gazetka „DokłaClna czekać się waszego telefonu - mówił 
Kornel Alfredowicz występował na estra- waga". dziwnie miękkim i łagodnym gło.sem . -
dach. W swoim czasie dużo pisał. - Nasza gazetka nazywa się nie „Do- jak tam z wędzony1ni węgorzamił... Dzię-

- Proszę, us;ądźcie - powiedział .Iwan . kładna waga''. a „Bystry wzrok". kuję„. Tak, to jest nasze główne zadanie, 
Pawłvwicz. _ Oto papif:rosy. Możecie so- _ Był „Wzrok", a teraz będzie „Waga". ażeby zadowolić k.>nsumenta. I maIJI do 
bie spokojnie por-0zmawiać. Widzicie, jak wszystko jest dobrzt przy- was jeszcze jedną prośbę: dajcie Fiedo-

- Kornel Alfredowicz i ja - rozpoczął gotowane i obmyślane. Artykl,lł wstępny: towowi też padię węgorzy. Co? Natural
Ilia Prokow _ zajmujemy się specjalnie „Wykonujemy plan". Podacie nam tylk~ nie, że współzawodniczę! Przedeż jesteś-

G tk f · · · · k · nazywa1·ą wasi my radzieckimi ludźmi, prawda? Będę z ściennymi gazetkami i afiszami. az_ e a_ cy ry i pow1iec1e, 1a się . . 
'ł · Co d honorar1·um też nim walczył, ale na równych prawach. ścienna to w handlu jak - wybaczcie m1 wspo pracownicy. o 

literackie porównanie - jak wykrzyknik się jakvś dogadamy. Rozumiecie? Tak? Dziękuję wam bard.z.o! 
z kropkami! ... To zwierciadło skle. pu, co.ś ~ Rozumiem -- w zamyśleniu vdpowie ' Odłożył słuchawkę i poszedł d<> rybnego 

k d · ł I Pawł""""cz naturalnie 3·acy oddziału. Chciał podzielić się z Chromo· jakby „karta wizytowa" pracy ie~owm- z1a wan , v"".' -. . , 
1 

. 
ka zakładu. Powiedźcie nam, Iw~n:e ~a- z nas ~ogą byc pisarze i rysowmcy. A wem dobrą wiadomością. } 
włowiczu (Iwan Pawłowicz zdz1w1ł się: wy macie wszystko ,gc:towe. . . / 
„Już wiedzą nawet, jak się nazywam!") J - Taką gazetką scienną pogrązyc1e zu- . (Tłum. z „Krokodyla" J~. K.) 

) 
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,,EXPRESS nusTROWANl,...------"'--------------- STR. J, 

WARCHOLSKI: - Proponuję świetny 

interes: za pomvc w nabywaniu towaru 
będę panom płacił. pewien procent ... 

WĄ:aCHOLSKI: - Hallo! 5trns;mie się I SZA.BERSKI: A to s.ensacjat war- WICEK.: - °WPłJlciła :mu pa.ni na pan" 
to:fle? No to klapa! Przeciet można i;a

rriemu w $lepach l<UPQW~ a nie. pwzes 
I pośi'ef.\~1.ików~spekulantów! 

spięs~tl Potr~ymajcie mi ten jedwa.b!... chC1lsldego w1:1actzih! Ale ~a ę.>? •.• 
WACEK: - Ni ma ł i ht B . s1 SO.BEK: - N" i~ewn~ ~a skos przeszedł 

WICEK: - Kupuj pan sobie sam! 
. .e g u.p c ou ~ p.r41ę6\I ul~cę,.. 

I pan nakrycia, więc nam towar podsuwa. SZABEE,S,Ę:I: - .A.eh ca ia ezillSYL 

Z wczorajszej sesji RN ~ 

Opieka nad małkł i dzieckiem r~ ·A gdzie ławkił 
W ci;orajszy dzień przypominał „pra?C 

dziwe" kito. Toteii: nic wite dz:iwnegq, 
i;e ludzie wylegli po pracy do parków. 
aby nocieuyć aię depl.ymd prornietiiami 
słońca, pąc:lllmmi drzilw i śwforgqtiim 
ptaków. 

Tych, którzy skierowali swe kroki do 
parku SJerihiewicza, ,,potkał jed11-1Jkie 
przykry wu„ltJ.. Bo wiadomo, źe najprzy 
jemniej jest w 14"4 pogodę siąść 11a la 
wce, wystawić twarz do słońca, pr::ymh 
nqć oczy i myśleć o tzw. niebieskich mi 
gdalach. 

Niestety„. wla$nie te ł.tiwki! Stoi ich 
kilka, jak na złość w cieniu i do tego 
na żadnej nie ~a wolnego miejsca. Tm 
dno się ~res;;:tą temu dziwić, skoro je$t 
icli tak nu1lo. 

Dlatego apelujemy do Prezydium Ra 
dy Narodowej, by pomyślało jak najszyb 
ciej o tej co prawda drobriej, lecz istot 
nrj sprawie/ (si) 

• • poprawia s•ę w 
du.iemy cortiz 

Przed wojną Łódź miała ich 
tylko dwa Na wielkie miasto, 
liczące 600,000 mieszkańców dwa 
jedynie żłobki, będące swego ro· 
qzaju instytucją filantropijną, 
;,łużącą dla uspokojenia sumienia 
ówczesnych sfer rządzących. 

Dziś mamy w Łodzi 52 źłl)bki. 
Nie wszystko jeszćze jest w nich 
doskonałe. Maj(\ i one swoje bra
ki, mają wiele.niedociągnięć. Mó
wiono o tym na wczor.ajszej sesji 
Ra.dy Naro<fowej. Mówiono rów
nież o osiągnięciach, :i.akie mamy 

Moż grzywny do zanotowania na polu opiekli 
nad matką i dzieckiem. 

naUCZQ brudaSÓW Członek Ptez.vdium aady Na· 
rodowej mgr. Gerlecka i prof. dr. 

czystości i porządku Redlich przeprowadzili anałizę 
Posypały się już kary na bruda!ów, obecnego stanu tej opieki. Uzu

którzy naruszają obowiąz11jące przepisy pełnili ją W koreferatach przed· 
sanitarno _ :porządkowe. stawiciele komisji RN dr. Toma-

W ostatnich dnia~h 11rezydia clrielni· szewicz i radny Gtaczyk. 
cowyc~ Rad Narodowych u~araly gr~y O kolosalnej rozmey, jaka 
wnam1. po 2.so zł J_a!'! Mad.eJa {Rud~uc dzieli te sprawy od okresu przed· 
k~ 2) i AloJzego Z1ofaowsk1e~o. (żah1e- wojennego śWaadcz chooażb 
mec 20), grzywną w wysokosci 120 d f t . y- Y 
Kazimierza Olczaka (Złotno 6~). a grzy ak ' . ze. ROdcza~ gdy W r. 19~8 
wnami od 40 do 80 zł - Ignacego Chy I trzy. 1stn~eJące wowc~a~ poradnie 
lii1skiego, Antoninę Kozłowską, Stani- mac1erzy-':1stwa udz1ebły porad 
sława Plaskotę oraz szereg innycl1. 26() kobietom, to W 17 porad-

(n) niach rejonowych zarejestrowa-

Zbiórka odpadków trwa 

ftojofiarniejsi Zbieracze 
x terenu północnej dzi~lnicy lodzi . 

- Ponad 33.000 kg. złomu w ciągu tygo l Dobre wyniki zbiórki Sł niewątpli~ie 
duia (od 11 do 16 bm.). Czyż to nie du zasługą zarówno zbieraczy jak i roiesz
żo? A tyle właśnie zebrała spół-dzielnio kańców miasta, którzy nie szczędzą tru 
„Odpadki Użytkowe" w północnej dziel du, aby zgromadzić jak największe iloś-
nicy Lodzi. ci odpadków. 

Poza złomem zwieziono z podwórz i Spośród zbiera-czy spółdzielni „Odpad 
inne odpadki, jak tłuczka szklana, Hma ki użytkowe" W)'różnili się ofiarną pra
ty, butelki. Zbiornica spółdzielni pracu cą . ob. ob,: Mieczysław Szumiński, Wa 
je od świtu do nocy przy sortowaniu u- wrzyniec Kita, Władysław Gótzyii~ki i 
zyskanych w społecznej zbiórce artyku. Jan Szczepaniak. 
łów. Musi być bowiem miejsce do rozła Jeśli chodzi o ofiarodawców, to najle 
dowywania nadjeżdżających stale pel- pie.i się spisali. ob. ob.: F. Sęk, i E. 
uych wozów. Sakwa z do.fllu przy ul. Jasnej 4, ob. Ja ---llll!ll!IR __________ 1iJ worska ~ ul. W. Pola 48, St. Hanuszkie 

Pan HilJolit nie ma nigdy wolne. 
chwili. Zawsze jest bardzo zajęly. 
W czo.raj postanowił oświadczyć się o 
rękę panny Agaty. Podchod:r;i więc 
do niej i - jak zwykle - spiesząc 
się bardzo powiada: 

- Panno Agato... Jeśli pan.i ma 
akurat swoje s e r ce p o d r ę k ą 
to prosiłbym od razu o jedno i dru
gie... · 

* * * 
Wacuś pobiera lekcje muzyki. 
- Zapamiętaj sobie - powiada 

nauczyciel. - Jeżeli gra jedna osoba 
to ~ię nazywa „solo", jeżeli grają ~Will 
osoby - „duet", jeżeU trzy - „trio' 
A jeżel{ grają cztiery osoby to ••• 

,.... To jest brydż! - wola Wacuś. 

I 

wicz - ul. Limanowskiego 75 i bracia 
Budyńscy - ul. Limm10wskiego 220. 

Zbiórka odpadków użytkowych trwa 
uadal. W akcji tej powinny wzi11ć czyu 
niejszy ud ział organizacje masowe, aby 
pomóc zbieraczom, którzy nieraz nie mo 
gą się uporać z nawałem pracy. (d) 

_ KOMUNIKAT ORZZ 
Okręgowa Rada Związków Zaworlo- I 

wych w Łodzi zawiadamia, że w dniu 
21 kwietnia 1951 r. o godz. 9.30 w sali 
teatr&lnej ORZZ - ul. Traugutta 18, 
odbędzie się kqnferenc.ia aktywu związ· 
kowegf) 7. udziałem przewodniczących 
Powiatowych Rad Z11w. Zir:w„ przewod
niczących lub sekretarzy Zarządów Okr~ 
gów i Oddziałów Zw. Zaw. z terenu m .. 
ł,odzi oraz przewodniczących Rad Znkła 
tlowych z zakładów pracy podle~lym bei 
11ośredni o Zarządom Głównym. 

Tematem obrad będą b. w~ni: spra
wy. Obecność obowiązkowa. 

Łodzi z _każdyn1 rokiem. ·- Bu„ 
więcej źłobków 1 przedszkoli 

Tak się Jdojylo, ie mój n11•zec.;ony .:o 
surt przerlif?3ioJW ~lł#_wwo do Koszali. 
n... Piel'W&.sy li&ł wysilmy pr•e:ro 11-łęgp 
do Łodzi nadszedł po 11 dniach, drugj, 
wysłp.ny upressem ....,. po 7 d1łlae~ (!), 
Późnie; - długa cisza. PoswnOUli/am. 
~łellff.)'łfaĆ z łnnęgo ud{)flodni!!rtia pocz
towo·telekom,unikacy jnego i-wyalalam 
tel~1r<1m aQ. .f(płS{!Oll9 9 bm. I wyobraś 
!Obie, RedaJ..-ęjf>, Ż!! cła O.fl,ia 16 bm, tele
gram nie uporał się z tą przesfrzenią i 
do Kf'ltztłlina nil! dolJ1114ł. 

nyfb b;rh>. w r. ub. 17.115 kobiet 
ci~iarn~,' i;;h, a więc Prłlwie 90 
prQc. wszy11tkich. luib~et c:ieżąr· 
nyc:h w Ł«1dzł. • 

Poi:-adnie dla d~ zdr<>wych 
zbadały olcoło 55 tysięQy dzieci. 
Przeprowadzono dwie ~ainc 
akcje - przeciiwkrzywicową i 
zwalcz1m1a biegunki letn.tej. 

Żłobków mamy obecnle - jak 
już wapomnieliłrny - pięćdzie· 
siąt dwa. W pl'zynłym roku ilo8e 
ta zwiększy się do 61. Zńajdzie. w 
nich pomłe11zc:nmie '676 dzieci 

Coraz v.rięcej zacierają się 1·6ż
nice mi~ żłobk•mi rejonowy· 

Na pustym placu 

p0,wini1n powsł1t 
punkt sprzedaży 

owoców i warzyw 
Przy ul. Zgie'l'l!ikiej 6 zna;liduje się 

jedno z wielu tar-gowiSik miejskich. 
O tym jednak, że okolony pł<>tem 

plac jest miejscem na. targowiS'ko -
świadezy tylko iaibliczka. PJu bo

wiem świeci pustkami. 
Opracowano już szereg prr>jektów 

jego uźytkow~mia. Wny:stJkie jednak 
p<>ZOl!tały w sferze niez1·ea!izowanych 
z1uniM"6w. 

Placem mnny się zainteresować 

Miejskie Gospodars·twa Rolne lub 
Oentr.ala Ogrodnicza i urządzić tu 
punkt sprzedaży owoców i warzyw. 
Zbliżający aie okres wszelkiego ro· 
dzaju -nowalijek winien sfać się do
pingiem do jak najszybszego urucho
mienia. tego rodzaju targowiska., 
tym bardziej, iż poikzywa się to częś
ciowo z opracowywanym p1'ojektem. 

mi a pn~yfabtyeznymi. Proces 
te1l b_ęd~ie plll'łtł}P<')Wał dalej. Nle 
mogą bowiem mieć miejsca fak
ty niepeble~o wykorzystania ni€
których żłobków, Podczas gdy 
inne są przepełnione. 
Najlep~ym rozwiązaniem by

łoby stworzenie centralnego 
ośrodka dys~yeyjnegQ, który 
przydzielałby :miejsca w p~ 
szczególnych żłobkach. 

SytU(łcją ~se dJ'Mł{lt-"CZl!.11, grozi bo
wjerri ·~niem dwu 1erc, Czy;iby tyl. 
ko zakochani cierpieli s powodu ospa• 
fości lll)C•tr ko•;ttljńs1dttj1 Jak się ko1i. 
takiują z tym wojewódzkim m~tem 
instyt1&ei!! i ur.z~·? 

Czy nie warto, aby u»o..~e1111-yini po
rioilk4mi 1111 ponieie ko~lmskilłi ~in~ 
ter(Mowt,ily się odpowiednie władze?. 

T. "W. 
(adres i na1wisko znane red{lkcji), 

Niewątpliwie warto i niewątpliwie od
powjednia wład•t 11aintensuj1 się tyllli 
skargami. 

Do 110 ezynnyeh przedfizkoli 
Ut!ZfłSZett obecnie 9574 dzieci. 
W rb· ma powatat dalszych 8 
pr.zedszko1if, któte ~bejmą opieką 
ty1iąc dzieci, Jedna z tych pla
c6wek b~d~e drugim w Polsce 
paedszkolem tygodniow~. Bę
dą tu mogły pozostav.r.tać swe 
dm~ci matki kształcące ei~ na 
Jc:unaich, czy też pracujące wie- Naszym. zdaniem. 
cmrami społecznie. 
Państwo ludowe za:pewn:La mat· 

kom nie tylko opiekę lekarską 
Tata, a • 

CIO toł 
W okresie Ciąży, nie tylkv żłobki W słoneeZM, nwuielne przedpolud• 
i przedakola dla ich dzieci, daje nie spa.ceruje alejł parkowa ojciec z 
matkom urlopy macierzyńskie, maleft!'im syneczkie1!1- Chłopiec pod· 
zasiłkL połogowe, pokarmowe, ro-

1 

s~~kuJe r~~ na lew.eJ •. raz na. prawej 
dzinne, wyprawki niemowlęce, 11ozce, oic1ec z. usm1ech~m 1 dumą 
umożlti:wia także matk"'111 ka • spogląda na &WOJ' !&<~~· . . 

. . . . r Przez cały tydzien mew1ele się wt· 
rruącym zwaln1arue w czasie pra- dzą: jeden w fabryce, drugi w przed• 
cy· szkolu. Dziś jest ich dzień. lJlicl} 

Mówcy omówill poza tym spra· przejeżdza tr,amwa.j. 
wę zapewnienia dopływu no- - Ta.ta, CI!J to? 
wych kadr pielęgniarskich !i. wy- - TTlara,mwaJ; A i 1 b'? 
chowawczych. - ~wa1 • e o on o t 

· - Jedzie. 
:Na wczorajszym posiedzeniu - A laeiego tela Mloi? 

wybrano nowego członka Prezy- . -_ Bo tu j.est przystanek! 
dium Rady Narvdowej. Został - ~ po Cio? . . , 
nim ob. Henryk Koplewicz. - zeby lu~lzie ~1.0gli ws111śc. 

- A po ClO 'ł!iąsć? 
W pozostałych punktach omó· - Po co? No, bo każdy chce po• 

wio1lo m. in. plany pracy komi- je~hać. , 
sji Rady ~arodowej na II kwar- framwaJ ruszył. sb:chac d7!wonek. 
tał br · - Po c10 on ®woni? 

· · - A będzieS$ ty już cicho! Pyta 
Do spraw tych, ze względu na się i )}Yta! Spokoju człowiek nie ma 

ich wagę. jeszcze powrócimy. (m) ani chwili. · · 
------------~----------------- Dziecko miililmie. Taka. to rozmówkę 

podsłuchałem mimo woli ubiegłej nie-

(j) 

W Łodzi rozpoczęto już przygotowania 

do Plebiscytu Pokoju 
W niedzielę konferencia tKOP 

dzieli w jednym z łódzkich parków. 
Czy tłjciec tego dziecka. post11-llił slusz 
nie? .„ Nie! Dziecko jest ciękawe, 
chce wiedzieć, oo się wokół niego 

W Łodzi i wo,Jewóthtwie l'MlPOOZęto już przygotowania do 
dC>Wego Plebiscytu Foko.tu. 

dzieje. Pyta. Zapytuje wszystkich o 
-wszystko. Odpowi~my mu na te 
pytania. Dziecko się w ten sPosób 
rozwija. 

N&l'O· I jeszcze jedna, w-aima sprawa.: od· 
powiadajmy poważnie, uczciwie a itie 
byle zbyć, I nie kpijmy z dziecka, z 
·jego naiwnoścj. Zdairza się np., że -na 
pytain'ie, dlaczego tramwaj stoi, ktoś 
z r~ziców odpowie: „Bo nie jedzie", 
alb'o: „żebyś się miał o oo pytać", 

' Łód!llki Komitet Obrońców Pokoju zwołuje w nadchodzącą, niedzie
lę konferencję, na której omówi się organW.ację i :przebleg aikeji plebis
<·ytowej w Łodzi. Te same zagadnienia. będą tem&ltem naJMd aktywu 
obrońców pokoju. 

Plebiscyt Pokoju r00po~ie aię 1'7 ma.Ja. Będzie on przeprowa-dza
ny zarówno w ~kładach pracy i sśołaioh, Sak tei w miejscaich Zll4tlie
szkania. 

Przed tym agitatorzy pokoju dostarczą mieS'bka.ń.cem kartę Plebis· 
cytu z apelem Swiatowej Bady Polroju o mwaroie Pak~ Pokoju mię
dtzy pięcioma wielkimi toocarstwami. 

W ustalonych przez P.KOP dnia.eh społeozeństwo złoży pad:pisane 
ju:i karty w oznaczonych rpunkłach miast&. 

Przez cały czas trwaoia. zbiórki JHJdpiSów Pod apelem Swia.towej 
Rady Pokoju Wwał'ZYS'-'Yć Jej będzie szeroka akcja uświadamiająca i 
wyja..~nfaJąca ludnc>jci rłftść i cele Plebl.scytu Pokoju, (r). 

I 

Dziecko wy:~pione lub ofuknięte, 1 

już się nie spyta więcej, ale będrzie 
miało do nas żaL I to żal słuszny. 

A więc, rodzice, odpowiadajcie wa• 
szym dzieciom. na pyta!ltia, nie znie
cierpliwiajeie się. Dziecko, które się 
wc'iąź pyta, jnteresuje się otoczeniem, 
zdradza i~enoję i żywość umy• 
siu! 

.Rodzie 

• 



• 

I 
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Włókniarze w ringu Pierwsi 
llzisiaj 30 walk w hali na Widzewie 

·~ 

pierwsi w sporcie/ 
• 

w pracy -
Dzisiaj w hali na Widzewie rozpó· 

CZ) nają ~ię indywidualne mistrzostwa 
1~ięściar~kie ZS Włókniarz, które po
trwają trzy dni. 

W mistrzostwach wezmą udział naj
Sporta c więtoiMaja 

„ I ~atma1AHesłujq swofq g,ołow,0~ cło 
nad umas·owien·iem kuM.ury f·izy,c2rAei 

lepsi pięściarze
włóknia.rze z całe
go kraju, a z bar
dziej znanych za
wodników ujrzy
my między inny
mi w ringu Aniela· Dzień 1 Maja będzie obchodzoa.y w 
ka, Szalińskiego, Hszym kraju jako wielka maniiesta-
Stanikowskiego, cja jedności narodu w walce o pokój 

Marcinkowskiego, i Plan 6-letni. 
Nagajskicgo, I lr- w· tym wielkim międzynarodowym 
ganga, Kowalskie- święcie prole-

dalszego wysiłku 
przodownictwo w pracy i nauce, prze
kraczanie planowych zadań · produk
cyjnych, szeroką akcję porządkowa
nia, czyszczenia i upiększania obiek· 
tów i boisk sportowych oraz akcję bu 
dowy urządzeń sportowych i boisk we 
własnym zakresie, 

' 
Nr 108 

Kole\'arz (Toruń) _ 
przysyia do Ludzi 
drużynę koszykarzy 

Towarzv5kie spotkanie w koszykówce 
meskiej ;dhędzie się w 'niedzielę w Ło 
dzi w sali przy ul. Pogonow~kie11:0 82. 
G~.ać będą drużyny Ogniwo . (Łódź) -
Knlejarz (Toruń). Począ<tek zaw«>dów o 
godz. 12. 

Uwa1a, lekłeatłeci I 
W niedzielę 22 hm. na starli(lnie pr7.y 

Al. Unii odbędą się zawody lekkoatlft)' 

1 go (wszyscy z Ło- tariatu wezmą 
dzi), Wasiaka II (Radom), Ścigałę (Ka czynny udział 

W sz:ystkie or,ganizacje i instancje 
ruchu sportowego czyąnie wł·ączą się 
ao pracy komitetów obrońców poko· 
ju celem podjęcia przygotowań do 
przeprowadzenia akcji Narodowego 
Plebiscytu Pok9ju. Będę też oni kon
tynuowali ąadal podejmowanie zobo
wiązań i-Majowych i kontrolowali 
stopień ich wykonania, Zobowiąza
nia takie powinny obejmować przed
terminowe wykonanie i przekrocze
nie zadań planowanych w dziedzinie 
umasowienia kultury fizycznej i zda
wania norm na SPO i BSPO, dalej zaś 

W dniach 20 - 27 kwietnia we 
wszystkich organizacjach sportowych, 
klubach, kołach, LZS-ach i SKS-ach 
będą przeprowadzone ogólne zebra
nia, na których omówiony będzie u
dział sportowców w- pochodzie 1-Ma
jowym, niedzielę · ,ńatomiast 29. bm. 
rezerwuje się na realizację zadań 
wynikających z kalendarza sportowe
go i podj~tych zobowiązań. 

czne, w minach któ 
rych kaidy zawnd· 
nik L&S Włóknia-: 
na może uzupełn;ć 
brakujące normy na 
oclznakę BS'PO I 
SPO. Ohecnctść wszy 
stkirh lekkoatlctó iV 

I 

lisz], Pasławskiego (Kraków). również i spor. 
Ogółem w mistrzostwach. weźnlie u- łowcy polscy. 

dział 60 zawoclników. W'3.lki odbędą Zamanifestują 
się we wsz.ystkich kategoriach wag i oni swój czynny 
będą rozgrywane systemem olimpij- udział w akcji 
skim. : ~ podpisywania 

ŁKS WtÓlfuiarza 
je8t <rhowią~k'owa. 
Zawody ro:zjioeżii11 

się o godz. 9-ej. 

18, a w progra'iliie pt<zewiduje się 30 . wego ~!ebtscy-
Dzisiaj poc.z11;t~k z:awodóM' o godz. I kar~y Nar_odo· 

walk tu Poko;u oraz pełną gotowosc odda- Łódź czołowym okręgiem Na hoiEku Ogniwa w Parku !:,udo
wym odbędą się zawody l.ekkoatlet;'czne 
o mistrzoHwo okręgu ZS Ogniwa z -u
działem najlepszych zawodników. Pooz• 
tek o gQdz. 10. 

. -· nia wszystkich sił dla 1·ealizacji za-
T f5 Jl T ff J" da~ II-go rok~i.. Pl~nu 6-letnie~o w 

· · mysl hasłe: „Pierwsi w sporcie -
Now,y L n;ioozyn.ny. pierwsi w produkcji". · 

Ciachówna obroniła tytuł 
Im. St. Jaracza - „P AN GELD- Masowy udział LZS-ów w obcho- Dobry poziom mistrzostw tenisa stołowego Robocza narad,a 

tenisa łód2kieCJO 
H~" - godz, 1'9. dach 1 .Maja będzie widocznym zna-
po~echny - ,,CHOR.:Y z U-RO· kiem siły i zwartości ruchu sportowe-

JENIA" - godz. ~9.l5. · go, widocznym wyrazem wzmocnienia 
żydowski - nieczynny. sojqszu robotniczo-chłopskiego, jako 
Mały - „ .. ~A PLAN" - g. 19.30 podstawy frontu narodow!tgo. 

W sali Spójni 'iv Helenowie odbyły 
się indvw:idualne mistrzostwa kobiet 
okręgu łódzkiego na rok 1950-51. Do 
mi~trz ::is tw zgłosiło się 30 zawodni

Sykówna (Wł. Tom.) i Juszczakówna 
(Łodzianka). Największe szanse słu
sznie przypisywano Ciac.hównie i 
Hajnrychównie. Więcej opanowania Dzisiaj odbędzie si,ę narnda robo-
w decydującej rozgrywce okazała je- cza zwołana przez . S·J•c ; ę Tenisa 

Lutnia - ,,ULUBIONE MELODIE„ Sportowcy polscy :i:amanifesinią 
~dz. 19:15. swoją gotowość oddania wszystkich 

'Pinokio - ,;N0W A S~ATA KRó· sił dla dalszego upowszechnienia kul-
.(,,A." - modz.-~ 1'1'. _ tury fizycznej, podnoszenia poziomu 
llL f N A .' ideowego ruchu sportowego, zdoby-
.- wania norm na SPO i BSPO i podno-
ADRIA _:... Stiepan 

20. I 

Razin _ lG, 18, szenia uzyskiwanych wyników spor

czek reprezen· 
t ujących 9 ldu-
hów. Elirnirni-
cje przeprm1·a· 
dzono systemem 
pucharowym, 

natomiast fina
listki grały każ 
da z każdą. Ty
tułu mistrzyni 
broniła Ciachó 

clnak Ciachówna i zwyciężyła 2:1. tKKF. W .zebraniu w,..- ··1 
Na uwagę zasługuje zdobycie trze- przedstawiciele zrze~ :; ~-ń kluliow 

. . . ł d sportowych. 
c1~go miejsca przez m o ą zawodnicz- N k · ·· 'wi 1.-d&· 
kę Sykównę, której można rokować l a onterenc1! c;imo 0'1J;' ..,..,,,~ 
duże, nadzieje na przyszłość, gdyż gra p an pracy klu~ow i z~zesze~ w .te~p
ambitnie, a w miarę potrzeby ofen- i rocznym sezome, zam1erzen~a mwe• 
sywnie, lub defensywnie. Również stycy1ne ora.z praca szkolemowa. 

~AJKA - śmiali 1udizi-e - 18, 20. 
BAŁTYK - B!l.".acia Benthin - 16, 

18, 20. ' 

towych, Sportowcy nasi, włączając 
sil'. do obchodu 1-go Maja wezmą 
czynny udział szczególnie w pochó· 
cłzie pierwszomajowym i w imprezach 
zorganizowanych w dniu święta Pra
cy, 

wna (Włókniarz Tomaszów). 

zawodniczki Gwardii .Jabłońska j 
Wedman oraz Sękówna z Wrókniarza 
tomaszowskiego szybkimi krokami 
zbliżają się do naszej czołówki, toteż 
poziom w porównaniu z ub. rokiem 
znacznie się podniósł i okręg łódzki 
można zaliczać dzisiaj do czołowych. 

J\llistrż'a-m2chanika na maszyny szwal 
nicze, pracownicę do magazynu Pi:łz 
dziewiarzv saneczkowych ręczn~h 
zatrudnią natychmiast Zakład_y RZ.ze 
mysłu Dziewiarskiego im. M. Konop· 
nicki ej, Łódź, ul. Wólczańska 128, 
tel. 209-35. Zgłoszenia osobiste prz,~i 
muj~ Dział Personalny. ~ 

GDYNIA - .Program aktua:lnośei 
...:.. 15, 16. l'l. 18, 19, 29, m... 

Do finałn zakwalifikowały się Cia
chówna, Hajnrychówna (Łodzianka), 

MŁODA GW MH)IA - MłodQŚĆ świa. 
ta. - 16, 18, 20. 

.M.\JZA - Rzym miasto otwa.rte 
18, 20. 

POLONIA - Bracia BentMn 
16.30, 18.30, 20.30. 

PRZEDWIOśNIE - Czekaj na mnie
- 18, 20. 

REKORD - Diabelska Grań - 18, 
20. 

ROBOTNIK - Ucnvis Gawroehe -
18, 20. 

RO:MA - Cztery cąa - 1-i, 20. 
STY•LOWY - Wa-r&lfa;w&ka ~iera. 

- 1:8, 20. 
śWIT - Rozśpiewana dolina ,~ 18, 

20. 
1\ATRY - Przybrana cóvka - 16, 

18.15, 20.30. 
WISŁA - Wielko.pańsk:ie hulanki -

16.30, 18.30, 20~30. 
WŁóKNIARZ - Wielkopańskie hu

lanki - 17, 19, 21. 
WOLNOść - UciecZ'ka z niewoli -

Przed mistrzostwami o<lbylo się de
cvdujące spotkanie o mistrzostwo dru 
żynowe okr. łódzkiego kl. kobiet Ło
dzianka - Włókniarz (Tom.). Pe cie
kawej grze zwyciężyły tomaszowian
ki 5:2, uzyskując punkty przez Ci.i.
chównę i Sykównę po 2, Sękównę 1. 
Punkty dla Łodzianki zdobyła Bajn-
rychówna. ' 

Pracewnicy POszukiwani 
inżyniera budmdanego., inżyniera me 
<:hanika, tokarzy-metalowców i robot 
ników fizycznych (mężczyźni i kobie
ty) zatrudnią. od zaraz Zakłady Prze
m;,·slu &rwników ,,Borui.a" w Zgie
rzu. Zg:toszenia pTzyjmuje Dział Per· 
soncilny. 287 

Wykwalifikowanych księgowy<!h, ro
botników gospodarczych, meehaników 
do maszyn specjalnych. sprzątaczki 
zatrudnią. natychmiast Zakłady Prze 
mysłu Odzież.owego im. Dr. Więckow
'ikiego w Łod:r,i ul. Wólczańska 50. 
Zgłoszenia osobiste, przyjmuje Dział 
Personalny. • 2~ 

InżJ·nierów i techników lądowych, kal 
kulatorów oraz wykwalifikowanych 
księgowych za trud.ni Państwowe 
Przed~ięb1ol'stwo Robót Komunikacyj 
u~·ch w Łodzi. Zgłoszenia osobiste 
nrzy.inrnje Sekcja Kadr, ul. Magistrac 
ka 7-9. 289 

Wvsoko kwalifikowanvch monterów- OGl,OSZENIA DROBNE 

16, 18, 20. . ,Kolarze Kadry Narodowej w Polmiicy-Zdrojii nu .<tarcie u;yścigt• eliminacy ji:e 
ZACHĘTA Dzielny Gajezi - 18, go, który był pódstawq, do ustalenia skłc.du reprezentac}i na Wyścig Pokoju. 

20 - Praga - Wurs:oawa. I 
elektryków, techników· oraz kreślarza I 
zatrudni natychmiast Państwowe Bu- POMOC:NICA do- POTRZEBNA po• 
downictwo EJektryczne Z.O. w Łodzi, mowa pdtrzebna mocnica domowa. 
Zachodnia 66. Zgłoszenia w Refera- od zarnz. Zachod- Ogrodowa 8-10. 
cię Pe1·sonalnym. 283 nia 52 - 19. 917 958 
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Falkenhmn - wolny ptak - nienawi- do Małgm~zaty fozycz,ny wst1·ęt, me lą
dził sentymentalizmu. Zmiana usposobie-- czyło go z nią już nic więcej.„ 
nia Małgorzaty graiła mu wyraźnie na ner Zamienał zerwać z nią już dawniej, za 
·wach: a w dodatku pmna B'rink przesra- rnz po jej powrncie z Madrytu. Jednakże 
la odpowiadać mu r6wnfoż i fizycznie. . Falkenhorn był karierowó.czem. Że zaś Mał 

gor!Zata miała wielkie stosunki i możnych 
Prawda. że kiedyś pożądał tej kobiety przyjaciół, uwa.żał za rzecz wygodniejszą 

o posągowo pięknych kształtach. Takich dla siebie, jeśli w dailszym ciągu grać bę
n6g, takich ramion, iak Małgorzata Brink cizie komedię miłości, tym więcej, że pan
nie miała żadna imia kobieta z tych, kt6- na Brink i tak wkrótce potem wyjecłi.ać 
re znał. Teraz idealna piękność jej do.zna- miała do Włoch. 
ła skazy - i. to bardzo fata•lnej. Był naemile za-skoczony, kiedy w mo-

Falkenhorn, natura zwy1rodniała i dra- mencie, gdy przygotowywał się do o,pu
pieżna, lubił sam przelewać krew i za.da- szczenia Łodzi. zjawiła się tam Małgorza
wać rany, ale widok najmniejszej blizny ta. Byłby je.i wtedy powiedział e~ą pr~w
na ciele kobiety wzbudzał w nim odrazę. dę, jednakże zn6w zaszło coś takiego, co 
A celna kula porucznika Durasset'a znie- kazało mu zm.ieaie decy<Zję i nie zryw.ać 
kształciła cudowne kiedyś, piękne ramię . na razie z Ma·łgorzaitą: z.jaw~łY' się 11a w-i-
Mąłgorzaty w sposób wręcz ohydny. clowni brylaintY Krzysztofa. · -..... · 

Gdyby kochał ją naprawdę, szczegół Czyżby jedna1~\: Malgorza.ita nie ?owie-
.te.l'l nie zaważyłby na ich dalszym stosun rzała mu? Bo kiedy po opaSizczema Ło
ku. Ale że iego uczucie :było tylko zmy· cizi za~rzymali się na jakiś czas w F!irst-en 
słowvm po7.ą.daniem , teraz, kiedy uczd waldz1e, schowała tak dobrze swo3e ka-

m1eme, że Fa.lkenhorn nie umia.ł ich od
naleźć. 

Ale posępny gestapowiec nie shpitulo
wal. Roiium:iał, że przyjdzie czas, kiedy 
Małgorz.ata będzie musiała wydobrć zno
wu sw6j skarb na światło dzienne. 

I m-oozywiście doczeka.ł się tej chwili. 
'fQ, co zaszło między nimi tam, na bocz 

nej drodze, nie było impr.awizacją, afo e
fektem starannie obmyślonego planu. 

Paweł postanowił zabić Ma1łgorzatę, . a 
potem, zam~ast do Berli.na, skręcić bar
dziej na p6łnoc do makj osady Goelen. 

Miejsco:wo.ść tę znał dobrze ze słysze
nia. Miese.kał tam jego przyjaciel, wła~ci· 
oieil ta•rtaku. Falkenhorn, . rozumie ją~, że 
w stosunku do b:yfrch oficeTÓw SS i gesta 
po mogą' być pewne represije, iposta.nowił 
ukryć się tam, przeczekać najgorszy cza-s, 
a potem, kiedy wszystko się uspokoi, urn- . 
knąć za gra:nieę, ażeby dz,ięki brylantom 
Krzysztofa, żyć dos·taitnio i Wel>oło. 

Jak wiemy, gestapowiec zreał.i:zował 
sw6j plan tylko w połowie: Małgorzaty 
S.rink nie zabił, ale - tak, j.a;k zamierzał, 
- z,rabowawszy jej kamienie, za:rnia..&t na 
Berlfu, skręcił na p6łnoc, do Goelen. 

P·r,zyjechal w cywilnym uhra·niu. Nikt, · 
'.Z wy~ątkiem przyjacie1a, nie znał go tu
taj. Z lewych paipier6w, w jakie zaopa
trzył się jeszc.ze w Łodzi, wynl:kało, że 

na:z.Y"l'ra się Peter fi.nke, że je&t z zawodu 
biuralistą, Niemcem z W arthegau. 

Tanak pa.na Hindlera był chwilowo nie 
czynny. Widocznie jednak właściciel miał 
zamia•r uruchomić go wkrótce, skoro żaan· -
ll;JŻował nowego biurałistę. 

- Bądź spoko1ny! Nie za·interesuje się 
tutaij tobą nawet pies z kulawą nogą ... -
(>Owiedział do rzekomego Petera Finke. 

- I ja tak myślę! Uprzedzam cię jed
nak, że nie chcę nadużywać twojej gościli 
ności. Rozumiem, że ostatnie wypadki 
zrujnowały również i ciehie - powiedział 
gestapowiec i wsunął w rękę swojego przY 
jacie.fa garść złotych świecidełek. 

Przyjaciel upewnił ~ go wprawdzie, że 
nikt go tutaj nie pozna, a jednak Failkcn
hom nie czuł się bezpiecwym. 

Parę dni po wkroczeniu wojsk radziec
kich zrobiono wielką obławę, podczas któ 
rej 1przyitrzymano byłych SS-manów, ge
stapowców i bardziej akrywnyth cziłon
ków NSDAP. 

Z ~amego tartaku pana Hindlera wzię
to dwóch: jednemu zarzucano,, że swego 
czasu przy.czynił się do uwięzienia paru 
robotników, których potem, jako wrogów 
faszyzmu, wysłano do O'bozu w Dachau. 
Drugiemu udowodniono, że brał. udział w 
likwidowaniu wielkiego getta w jednym z 
mią·st polskich. 

(D. c. n.) 
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